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Narady profesorów z robotnikami

Dolnośląscy naukowcy i racjonalizatorzy
zacieśniają twórczą współpracę

Usprawnienia produkcji 
przyśpieszą marsz do socjalizmu

WROCŁAW. W ubiegłą niedzielę odbyła sie współ 
na narada racjonalizatorów 1 dyrekcji Fabryki Urzą­
dzeń Mechanicznych z profesorami i asystentami Po­
litechniki Wrocławskiej. Referat o spawaniu metali 
wygłosił prof. Kuczyński, podnosząc doświadczenia i 
osiągnięcia Związku Radzieckiego na tym polu.

Jak potrzebne i pożyteczne 
*ą tego rodzaju wspólne na­
rady, świadczyła dyskusja po 
referacie. Wymiana spostrze­
żeń między doświadczonymi 
-w długoletniej praktyce ro­
botnikami a naukowcami by­
ła niewątpliwie bardzo ko­
rzystna dla obu stron i sta­
nowić będzie zapewne punkt 
■wyjściowy do nowych osiąg­
nięć racjonalizatorskich.
1 — Czy narzędzia mszczą 
jsię przy zastosowaniu szyb­
szego spawania? Co jest pod­
stawą szybkościowego spawa­
nia? Jak usprawnić obróbkę 
techniczną, aby zwiększyć

wydajność narzędzi? Czy 
nasz nowy system montażu 
maszyn jest dobry? Doświad­
czenia w naszej fabryce wy­
kazały, że 5-rowkowe gwin­
towniki są racjonalniejsze od 
4-rowkowych — co powiedzą 
na ten temat naukowcy? Jak 
usunąć 13-tą operację produk 
cji uchwytów?

Oto niektóre z pytań, jakie 
zadawali naukowcom robotni-' 
cy.

Sypano technicznymi termi 
nami — skok, gwint, posów, 
kąt natarcia. Zabierali glos 
na przemian racjonalizatorzy, 
-przodownicy pracy, inżyniero 
wie, naukowcy, konstrukto­
rzy, asystenci.

Wypowiedzi ob. ób. Roma­
nowskiego, Kołdry. Pela, Stro 
kały i wielu innych cechowa 
ło długoletnie doświadczenie. 
Naukowcy komentowali je; z 
punktu widzenia naukowego.

Trzeba było widzieć zain­
teresowanie obecnych. Jak 
skrupulatnie robili notatki, 
jak żywo dyskutowali!

Podsumowując naradę, prof. • 
Kuczyński podkreślił, że ra­
cjonalizatorstwo winno obej­
mować wszystkie gałęzie pra­
cy zakładu i iść nie tylko w 
kierunku oszczędności czasu 
wykonawczego, ale i przygo­
towawczego. Kończąc profesor 
stwierdził, że więź między 
światem oracv a światem na-

W  ŚWIETLE DNIA

Zwycięstwo
górn ików

Kiedy kjlka tygodni temu 
przeczytaliśmy komunikat 
Państwowej Komisji Plano­
wania Gospodarczego o wyko 
naniu przez gospodarkę na­
rodową trzyletniego planu 
według wartości, w rubryce 
„węgiel" widniała cyfra 99 
-procent wykonania, 
r Co oznaczał ten jeden pro­
cent, brakujący do całkowi­
tego wypełnienia zadań? Wy­
rażał się on olbrzymią kwotą 
około 2 milionów ton węgla.

Od tego czasu codziennie 
napływały meldunki od posz 
■czególnych kopalń i zjedno­
czeń o zakończeniu zadań 
produkcyjnych. Górnicy wał­
czyli o pełny sukces.

I oto w dniu 10 grudnia 
trzyletni wysiłek został uwień 
czony wielkim sukcesem: pod 
stawowa gałąź naszej gospo­
darki — przemysł węglowy 
•wykonał trzyletni plan wydo 
bycia!
; Mimo, że plany wydobycia 
z roku na rok były wyższe, a 
tok bieżący, ostatni w planie 
trzyletnim — oznaczał dla 
górników dalsze wzmożenie 
wysiłków, na co wpłynęły ist 
ńiejące jeszcze braki w wypo 
sażeniu technicznym kopalń 
Bugdołowie, Zielińscy i A- 
pryasowie nie zawiedli po­
kładanych w nich nadziei.

Przeciętna wydajność w ko 
palniach wzrastała z każdym 
rokiem i osiągnęła ostatnio o 
25 procent wyższą cyfrę na 
robotniko - dniówkę, niż w 
roku 1947.

Niedawno ogłoszona została 
uchwała o specjalnych przy­
wilejach dla górników. Jest 
ona wyrazem wdzięczności 
społeczeństwa dla górnika za 
jego trud i poświecenie.
• Wyniki pracy przemysłu 
węglowego, pracy, której kul 
minacyjnym punktem jest 
fakt przedterminowego wyko 
nania planu, pozwalają przy­
puszczać. że w okresiê  zbli­
żającego się planu sześciolet­
niego górnicy również chlub­
nie wykonają swe zadania.

Dziś możemy śmiało stwier 
dzić, że przebyliśmy okres 
najcięższy dla górnictwa wę­
glowego. W planie sześciolet­
nim przewiduje Się wprowa­
dzenie poważnych ułatwień 
■w pracy górnika. Złoży się na 
to szeroka mechanizacja, elek 
tryfikacja i wentylacja ko­
palń.

Jeśli więc z tak ciężkiego 
okresu, jakim były lata 1947- 
1949, górnicy wyszli zwycię­
sko, to niewątpliwie wykona­
ją również postawione przed 
nimi zadania, związane z pla 
nem sześcioletnim, -wykazując 
jeszcze raz swą przodującą 
postawę i ' czołowa rolę w 
marszu do socjalizmu.

W. W,

dzin Generalissimusa Stalina 
uaktywnić prace klubów ra­
cjonalizatorskich przez do­
starczanie im pism technicz­
nych, popularyzowanie racjo­
nalizatorstwa i podnoszenie 
wiedzy technicznej. Zobowią­
zano się także do 21 grudnia 
wypróbować nowy sposób
skrawania metali. (Jur)

Wrocławscy naukowcy 
wśród górników i koksiarzy

WAŁBRZYCH (tel. wł.). — 
Staraniem O. R. Z. Z. we 
Wrocławiu odbyła się w Wał 
brzychu pierwsza narada ra­
cjonalizatorów i świata nau­
ki. Z ramienia Politechniki 
Wrocławskiej w naradzie 
wziął udział prof. Koczur, z 
ORZZ ob. Zgraja, z Central­
nego Przemysłu Węglowego 
inż. Szpilek. Przewodniczył 
zebraniu inż. Kłodnicki, kie­
rownik działu chemicznego 
DZPW. W prezydium zasiedli 
racjonalizatorzy pracy.

Już pierwsze wypowiedzi w 
dyskusji, wszczętej po zagaje 
niu przez inż. Kłodnickiego, 
wykazały, że robotnikom wał 
brzyskim nie brak cennych 
pomysłów. Nowatorom trzeba 
jednak pomóc, ■ zaopiekować 
się nimi, a pomysły ich prze 
nieść na teren wszystkich 
koksowni i kopalń w Polsce..

Pierwszy zabrał głos w dy 
skusji pracownik Głównych

Z ak o ń c z e n ie
sesji OSZ

NOWY JORK (PAP). — 
10 grudnia zakończyła swe 
prace 4-ta sesja Generalne­
go Zgromadzenia ONZ. Se­
sja trwała 12 tygodni.

Warsztatów DZPW ob. Krzy- 
sztanowskŁ ^Dawniej byłoby 

(DokońcKKi* na itr. 2-ej)

POTĘŻNA TAMA NA SYR-DAR1I, SPIĘTRZAJĄCA WODĘ DLA 
NAJWIĘKSZEJ I NAJNOWOCZEŚNIEJSZEJ HYDROELEKTROW­

NI W UZBEKISTANIE

„Pozostaniem y w iern i nakazom  w odza”

Mauzoleum Georgi Dymitrowa 
zostało otwarte u Sofii

SOFIA (PAP). 10 bm. od­
było się tu otwarcie Mauzo­
leum . Gebrgi Dymitrowa. W 
Mauzoleum, na masywnym po 
stunjencie z czarnego marmu­
ru, stoi sarkofag ze zwłokami 
wodża narodu bułgarskiego i 
wiernego przyjaciela ZSRR. 
U wezgłowia złożono wieniec 
laurowy oraz wieniec z ży­
wych kwiatów, przepasany 
szeroką czerwoną wstęgą, na 
której widnieje napis: „Dro­
giemu przyjacielowi i towa­
rzyszowi Georgi Michajłowi- 
pzowi Dymitrowowi. J. Sta­
lin".
“Jako' pierwsi' odwiedzili Mau 

zoleum premier Kolarow, se­
kretarz KC Bułgarskiej Partii 
Komunistycznej • wicepremier 
Czerweńkow, członkowie Biura 
Politycznego BPK i Biura Ra­
dy Narodowej Frontu Patrio­
tycznego, wdowa po Georgi 
Dymitrowie i jego syn.

T ram w ajarze  jeleniogórscy
i chłopi ze spótdzieSrai produkcyfnych  

czczq rocznicę urodzin Generalissimusa Stalina
W świetlicy pracowników 

Kolei Elektrycznej w Jeleniej 
Górze odbyło się zebranie po 
święcone omówieniu życia i 
działalności Generalissimusa 
Stalina oraz uczczeniu 70 
rocznicy Jego urodzin.

Obszerny referat wygłosił 
najpierw ob. Gawroński, 
przedstawiciel KP PZPR na 
temat życia, pracy oraz walki 
Józefa Stalina.

Po wysłuchaniu przemó­
wień zebrani poczęli zgłaszać 
wnioski i zobowiązania, któ­
re cechowała troska o czło­
wieka pracy, by umożliwić 
mu szybki, wygodny i punk­
tualny dojazd i powrót z miej 
sca pracy, przez maksymalne 
zwiększenie częstotliwości ru­
chu wozów tramwajowych.

W imieniu robotników od­
działu drogowego złożył zobo 
wiązania ob. Szeleżnik wyko­
nania jednej mijąnki przy 
Cegielni w terminie do dnia 
15 stycznia 1950 r. oraz dru­
giej przy Dworcu Głównym 
w terminie do dn 1 czerwca 
1950 r. Tokarz warsztatowy 
ob. Rosiński zobowiązał się 
doprowadzić wozy silnikowe 
do takiego stanu, by w dniu 
1 czerwca 1950 r. było wyre­
montowanych 16 szt. Ob. Hli- 
bowicki, konduktor zgłasza w 
imieniu pracowników oddzia­
łu ruchu zobowiązanie dopro 
wadzenia częstotliwości kur­
sów wozów tramwajowych 
do 7,5 minuty. — Ob. Tiszlcr, 
jako przewodniczący Rady Za 
kładowej oświadczył, że do­
łoży wszelkich starań, by u- 
ruchomić przedszkole, z któ­
rego będzie korzystało ok. 70 
dzieci. Ob. Rajpold zobowią­
zał się jako redaktor gazetki 
ściennej — wydać specj. nu­
mer gazetki, poświecony 70- 
tej rocznicy urodzin Stalina.

W Strzelinie odbyła się po­
wiatowa narada wytwórcza 
spółdzielni produkcyjnych z 
udziałem aktywu PZPR i

Następnie w gmachu Rady 
Ministrów odbyło się wspólne 
posiedzenie Rady Ministrów, 
KC Bułgarskiej Partii Komu­
nistycznej i Biura Rady Naro­
dowej Frontu Patriotycznego.

Na posiedzeniu przemawiał 
premier Kolarow, który o- 
świadczył: „Otwierając Mau­
zoleum Georgi Dymitrowa dla 
całego narodu bułgarskiego, 
ślubujemy wobec świetlanej 
pamięci naszego zmarłego wo­
dza, że pozostaniemy wierni 
jego nakazom i przede wszyst­

kim będziemy strzegli jak źre­
nicy oka przyjaźni ze Związ­
kiem Radzieckim".

Mauzoleum zostało otwarte 
w dniu 11 bm. dla wszystkich, 
pragnących złożyć hołd pamię­
ci Georgi Dymitrowa. Przed 
Mauzoleum gromadzą się nie­
kończące się szeregi mieszkań­
ców Sofii, by przejść potem 
kolejno przed sarkofagiem ze 
zwłokami wodza i nauczyciela 
narodu bułgarskiego.

900 mil. zł. kredytów
dla ntaio i średniorolnych chłopów

na zakup nawozów sztucznych
,WARSZAWA (PAP). Pań­

stwowy Bank Rolny- urucho­
mił w bież miesiącu 900 milio­
nów zł kredytów ńa zakup na 
wozów sztucznych pod zasie­
wy wiosenne. Kredyty ta. prze­
znaczone są dla mało i śred­
niorolnych chłopów. Kredyty 
udzielane są rolnikom za po­
średnictwem gminnych kas 
spółdzielczych lub miejscowych 
oddziałów Państwowego Ban­
ku Rolnego, na podstawie po­

dań zaopiniowanych przez za 
rządy gminne ZSCh.

Rolnicy, którzy chcą otrzy­
mać kredyt na zakup nawo­
zów sztucznych powinni więc 
do 1 marca 1950 r. (na Zie­
miach Zachodnich do 15 kwiet 
nia 1950 r.) złożyć do gmin­
nych zarządów ZSCh. odpowied . 
nio umotywowane podania. 
Przy odbiorze nawozów sztucz 
nych rolnicy otrzymujący kre­
dyt, obowiązani są podpisać 
skrypty dłużne.ZSL. W naradzie brali udział 

przewodniczący i' sekretarze 
podstawowych organizacji par 
tyjnych 11 spółdzielni pro­
dukcyjnych.

Podczas dyskusji wystąpił 
przewodniczący spółdzielni 
produkcyjnej w Zielenicach, 
ob. Swiderski, podając wnio­
sek, aby uczcić 70-ta rocznicę 
urodzin Józefa Stalina - wzmo­
żonym współzawodnictwem, w 
dziedzinie zwiększenia plo­
nów i produkcji hodowlanej.

Apel ob. Świderskiego przy 
witany został burzą oklasków.

Na trybunę wszedł prze­
wodniczący spółdzielni pro­
dukcyjnej w Grzegorzu ob. 
Gremlik oświadczając: „To­

warzysz Stalin pokazał nam, 
chłopom, drogę do zespołowej 
gospodarki, do socjalizmu.
Kołchozy radzieckie są dla 
nas wzorem jek gospodarzyć 
sprawiedliwie 1 dobrze, jak 
podnosić plony i dobrobyt
chłopów pracujących. Roczni­
ca urodzin Towarzysza Stali­
na jest dla nas. członków 
spółdzielni produkcyjnej, wiel 
kim świętem. By godnie ucz­
cić urodziny Towarzysza Sta­
lina, wzywam wszystkie spół­
dzielnie produkcy jne do współ 
zawodnictwa o zakończenie
do dnia 21 grudnia omłotów, 
wywozu obornika i orki. Do 
tego czasu uruchomimy włas­
ne świetlice.

Wydalenie z Francji
polskiego dyplomaty

WARSZAWA (PAP). Am­
basada R. P. w Paryżu zo- 
stała powiadomiona dnia 10 
bm przed, południem, źe fran­
cuskie MSZ wyraziło życzenie 
.aby attache ambasady ob. Zdzi 
sław Wójcik, główny inspek­
tor szkolnictwa polskiego we 
Francji, opuścił Francję w 
ciągu trzech dni.

W odpowiedzi na ten krok, 
polskie MSZ zażądało tego sa­
mego dnia w godzinach wie­
czornych, aby attache amba­
sady francuskiej w Warsza­
wie p. Jean Julien Martin o- 
puścił granice Polski w ciągu 
trzech dni.

Czwarty dzień procesu w  Sofii

Zeznania świadków obciążają
Trafczo Kostowa i jego  wspólników

SOFIA (PAP). Na wczorajszym posiedzeniu sąd po 
stanowił, przesłuchać dodatkowo oskarżonego Haclżi- 

■ Panzowa na temat jego szpiegowskiej i prowokator- 
skiej działalności w Sofii. Ńa pytania przewodniczące­
go, Hadżi-Panzow oświadczył* że rozwijał w Sofii dzia 
łalność zgodnie z instrukcjami Pijade i innych najbliż­
szych współpracowników Tito.

Pijade i Włado Popowicz 
interesowali się sytuacją w 
Biurze Politycznym KC BPK 
i pytali oskarżonego, czy są 
jakieś oznaki rozłamu w Biu­
rze Politycznym.

„Odpowiedziałem im ze­
znaje oskarżony — że moim 
zdaniem nie ma żadnych wi­
doków .na rozłam w. Biurze 
Politycznym KC BPK“.

Zadaniem oskarżonego było 
czujne śledzenie polityki Buł 
garii wobec Jugosławii oraz 
obserwowanie dziąłalnośęi ak 
tywnych jugosłowiańskich e- 
migrantów politycznych.

Następnie sąd przystąpił dó 
przesłuchania świadków. Ja­
ko pierwszy zeznawał b. prze 
wodniczący organizacji mło­
dzieży macedońskiej w  Buł­
garii Cyryl Nikołow Geor- 
giew. Świadek zeznaje, że z 
początkiem 1946 roku nawią­
zał kontakt z Cwieta Czałow- 
ską, współpracowniczką am­
basady jugosłowiańskiej w 
Soffi.

Świadek niejednokrotnie ia 
formował ją o działalności or 
ganizacjl młodzieży macedoń­
skiej.'

Omawiając działalność osk.

Wasyla Iwanowskiego, świa­
dek podaje, że Iwanowski 
współpracował w Bułgarii z 
małą grupą działaczy mace­
dońskich, którzy dążyli do 
przyłączenia kraju piryńskie- 
go dć> Jugosławii.

AMBASADA JUGOSŁAWII 
— GNIAZDEM SZPIEGÓW

Z kolei zeznawał świadek 
Dymitr Christów, który wraz 
z oskarżonym Wasylem Iwa­
nowskim prowadził działal­
ność szpiegowska na podsta­
wie instrukcji ambasady ju­
gosłowiańskiej w Sofii. Swia 
dek podkreślił, że wszyscy 
prawie pracownicy ambasady 
jugosłowiańskiej z ambasado­
rem Cicmilem na czele — zaj 
mowali, Się szpiegostwem.

Świadek Christów podaje, 
że przekazywał oskarżonemu

Hadżi-Panzowowi materiały 
szpiegowskie, a m. in. infor­
macje o armii bułgarskiej. Za 
swoje informacje świadek o- 
trzymał wynagrodzenie pie­
niężne od współpracowników 
ambasady jugosłowiańskiej.

Świadek Koczo Trajkow Po . 
pow, macedończyk, zeznał, 
że został z końcem 1948 roku 
wysłany do Bułgarii dla pro­
wadzenia dywersyjnej roboty 
wśród macedończyków. Świa­
dek nawiązał kontakt z Hadzl 
Panzowem i. kierując Się je­
go instrukcjami, starał s»q 
doprowadzić do rozłamu mię­
dzy emigrantami macedoński­
mi a Bułgarska Partią Ko­
munistyczną. Świadek rozwi­
jał równocześnie propagando­
wą akcię za przyłączeniem 
kraju piryńskiego do Jugo-

SiZ(Ciąg dalszy na str. 2-ej)

SłowoPolskie

uki została w Fabryce Urzą­
dzeń Mechanicznych zacieś-

W rezolucji obecni zobowią 
zali się na cześć 70-lecia uro



S Ł O W O  P O L S K I E

Potężna manifestacja
najserdeczniejszych uczuć

polskiego świata pracy dla Józefa Stalina
WARSZAWA (PAP). W potężną manifestację najserdecz­

niejszych uczuć przeistoczyły się przygotowania polskiego 
świata pracy do obchodu 70 rocznicy urodzin Józefa Stalina. 
W listach gratulacyjnych robotnicy, pracownicy umysłowi, 
chłopi, kobiety i młodzież podkreślają, że chcą uczcić dzień 
Wodza mas pracujących świata — Józefa Stalina przyśpie­
szeniem zwycięstwa jego idei i dlatego podejmują konkret­
ne zobowiązania powiększenia swego wkładu w budowę Pol­
ski socjalistycznej.

Załoga Państwowych Zakła­
dów Przemysłu Wełnianego 
Im. Waryńskiego, przesyłając 
wielkiemu jubilatowi najser­
deczniejsze proletariackie po­
zdrowienia, przyrzeka do dnia 
21 grudnia wyprodukować do­
datkowo 178.000 metrów tkani 
ny gotowej oraz rozszerzyć 
■współzawodnictwo socjalistycz

„Nasze zobowiązania stałe­
go wzmagania pracy dla na­
szej ojczyzny ludowej — t>iszą 
robotnicy — są jednocześnie 
■wyrazem miłości, czci i wiel­
kiej wdzięczności za Twoją 
ofiarną pracę i bezkompromi­
sową walkę o szczęście prole­
tariatu o sprawiedliwy pokój“.

„Wzorując się na stylu pra­
cy ludzi radzieckich, czerpiąc 
■wskazania z Twoich prac i 
nauk, dźwigamy i utrwalamy 
zdobycze naszej gospodarki lu 
dowej. Dlatego właśnie na na 
szych zakładach powstały 
pierwsze w polskim przemyśle 
■włókienniczym brygady naj­
wyższej jakości. Dlatego 2,5 
miesiąca przed terminem wy­
konaliśmy plan 3 letni i o 1,5 
miesiąca przed terminem — 
roczny plan produkcyjny".

Zarząd Główny Zrzeszenia 
Prawników Demokratów w 
Polsce wystosował odezwę do 
swych członków z okazji 70-

lecia urodzin Józefa Stalina, 
w której czytamy

„70 rocznica urodzin Józefa 
Stalina, to wielkie święto ca­
łego świata postępu i demo-

Józef Stalin — budowniczy 
pierwszego w dziejach ludzko­
ści społeczeństwa i -państwa 
socjalistycznego — to szer­
mierz walki o prawo narodów 
— to wielki przyjaciel narodu 
polskiego, to zwycięski wódz 
w wojnie z faszyzmem, to

przywódca i organizator wal­
ki o pokój.

Prawnicy polscy dadzą kon­
kretny wyraz swemu uznaniu 
dla Józefa Stalina przez wzmo 
żony udział w walce o ugrun­
towanie naszej ludowej prawo 
rządności, o wzmocnienie sił 
naszego państwa ludowego, bio 
rąc żywy udział w szerokiej 
akcji zaznajomienia się z ży­
ciem i działalnością Józefa 
Stalina".

Uchwała Plenum CRZZ

Fundusz akcji socjalnej
w przemyśle i handlu  prywatnym

WARSZAWA (PAP). — III 
Plenum CRZZ przyjęło u- 
chwałę o ^tworzeniu fundu­
szu akcji socjalnej dla zrze­
szonych w związkach zawo­
dowych pracowników prze­
mysłu i handlu prywatnego.

Pracownicy prywatnych 
przedsiębiorstw przemysło­
wych i handlowych korzystać 
będą ze wszystkich tych sa­
mych form akcji socjal­
nej, co pracownicy sektora 
państwowego, a wiec i zwcza 
sów. Przy zakładach pracy 
zorganizowane zostaną żłob­
ki, stacje opiekł nad mat­
ką i dzieckiem, przedszkola 
oraz świetlice dziecięce i o- 
gródki jordanowskie. .

W okresie letnim dla dzieci

SSI j  & tioni i n tangu
rozsypce

LONDYN (PAP). Po ostat­
nich sukcesach chińskiej armii 
wyzwoleńczej resztki sił ku- 
omintangowskich rozbiły się 
na luźne grupy, szukające ra­
tunku w ucieczce, lub kapitu- 

j lacji. Usiłują one przede wszy- 
j stkim schronić się do ostatniej 
! prowincji pozostającej w rę- 
' kach Kuomintangu — Sikang, 
górzystej i słabo zaludnionej. 
Koła kuomintangowskie przy­

znają, że akcja zbrojna Kuo­
mintangu będzie musiała ogra 
niczyć się w przyszłości co 
najwyżej do partyzantki. Tym 
czasem' wojska ludowe zajmu­
ją pozycje, zamykające przej­
ście do granic Burmy i Indo-

Wojska kuomintangowskie 
w Kunming, stolicy prowincji 
Yunnan, poddały się armii lu-

praco.wników urzadzane będą 
kolonie i półkolonie. Pierw­
szeństwo w korzystaniu z 
tych form opieki socjalnej 
mają dzieci kobiet pracują-

Akcja kulturalno - oświato 
wa oraz akcja wychowania fi­
zycznego i sportu, prowadzo­
ne będą centralnie przez po­
szczególne wydziały CRZZ.

Zgodnie z postanowieniami

zbiorowych układów pracy, 
fundusz akcji socjalnej w wy 
sokości 8 proc. od funduszu 
płac, wpłacany będzie przei 
pracodawców do CRZZ za po 
średnictwem Ubezpieczalni 
Społecznej i Zakładu Ubez­
pieczeń Społecznych. Sumy 
te CRZZ przekazywać będzie 
co kwartał zarządom głów­
nym odnośnych związków za­
wodowych.

/l/aradg p ro fe so ró t i/
z  r o b o t n i k a m i

„Piękno odbudow y" 
K onkurs fotograficzny

Zarząd Klubu Filmowców 
Wąskiej Taśmy R. P. ogłosił 
konkurs fotofilmowy pn. „Pięk 
no odbudowy", na aktualne 
zdjęcia fotograficzne i filmo­
we z terenu Warszawy oraz 
całego kraju.

Nadesłane fotografie po eli­
minacji wstępnej dokonanej 
przez sąd eliminacyjny, będą

zamieszczane w tygodniku 
„Stolica".

Konkurs jest powszechny ł 
dostępny dla wszystkich ama­
torów i fotografików polskich. 
Aby umożliwić uczestnikom 
nadsyłanie zdjęć wykonanych 
podczas wszystkich pór roku, 
konkurs będzie trwać cały 
rok.

(Dokończenie ze str. 1-ej) 
lie do pomyślenia — powie- 
iział, — by robotnik, nie u- 
miejący często czytać i pi­
sać, zastanawiał sie nad pro­
cesami produkcji, względnie 
związkami benzolu i naftale­
nu. A dzisiaj' robotnicy myślą 
nad ulepszeniami i chcą im 
nadać skończone formy.

Fakt, że gościmy dziś przed 
Stawicieli Politechniki upew­
nia nas, iż wysiłki nasze nie 
pójdą na marne".

Ób. Mierzejewski z Elek­
trowni „Wiktoria" mówił o 
robotniczych pomysłach uspra 
wnienia pracy tej elektrowni, 
a ob. Koter opowiedział o za 
stosowaniu racjonalizator­
skich ulepszeń. „Dawniej psu 
ły się nam w elektrowni za­
suwy. Naprawa jednej koszto 
wała około miliona zł. Po­
mysł racjonalizatorski dał to, 
że naprawiamy je sami bez 
wielkich kosztów1'.

Ob. Zamara powiedział m. 
in.: „Szeroko rozwinięty ruch 
racjonalizatorski w powiąza­
niu z naukowcami da nam 
możność zrealizowania planu 
6-letniego w ekresie 5 - let-

Ob. Hardek z koksowni „Bo 
lesław Chrobry" przedstawił 
zebranym szkic swego pomy­
słu połączenia nowego elewa­
tora ze starymi Projekt zy­
skał aprobatę zebranych.

Racjonalizatorzy, inżyniero 
wie i naukowcy, omówili wy 
czerpująco sprawę podniesie­
nia jakości koksu oraz zmniej 
szenia wilgotności węgla, prze 
znaczonego dla koksowni. 
DAlszym punktem narady był 
wybór delegatów do Okręgo­
wej Komisji Usprawnień. *W 
skład jej wchodzą trzej pro­
fesorowie Politechniki oraz 6 
racjonalizatorów. Do komisji 
zostali wybrani: inż. Żyliński 
z ramienia koksiarzy oraz ob. 
Pękała — reprezentant górni 
ków.

Poruszono też sprawę połą 
czenia 4 istniejących klubów 
racjonalizatorskich w jeden 
klub, sprawę słabego zaopa­
trzenia w podręczniki tech­
niczne oraz kwestie wydawa

nia biuletynów; omawiają* 
cych zagadnienia racjonalizm 
torst-sya. Uzgodniono równieł 
sprawę periodycznych ze­
brań w TjFałbrzyehu ze współ 
udziałem przedstawicieli Po­
litechniki Wrocławskiej.

Przedstawiciel ORZZ obyw. 
Zgraja zamykając obrady 
stwierdził, że wspólny wysi­
łek, wspólna myśl robotni­
ków i naukowców ■ przyśpie­
szy marsz ludu polskiego ku 
socjalizmowi.

Podobna narada racjonaliza 
torów, i naukowców odbyła 
się również w Świdnicy.

. (zm).

Piześladownnie
m łodzieży 
hinduskiej

PRAGA (PAP). Urzędują­
cy w Pradze sekretariat Mię­
dzynarodowego Związku Stu* 
dentów wystosował do rządu 
hinduskiego ostry protest prze 
ciwko terrorowi policyjnemu 
stosowanemu przez tamtejsze 
władze wobec organizacji stu­
denckich.

Przeszło tysiąc studentów 
hinduskich przebywa w wię« 
zieniu, a sekretariaty organi­
zacji młodzieżowych i wyż­
sze uczelnie zamykane są bez­
prawnie przez policję.-----  R
Nowe znaczki

pocztowe
Ministerstwo Poczt i Tele* 

grafów wprowadziło do sprze» 
dąży 3 nowe znaczki pocztowo 
wartości: 10 zł, 15 zł i 35 zł.

Znaczek wartości 10 zł, 
przedstawiający podobiznę Adaj 
ma Mickiewicza jest koloru! 
fioletowego, znaczek wartości 
15 zł z profilem głowy Fry« 
deryka Chopina — wiśniowo- 
czerwonego a znaczek warto­
ści 35 zł z podobizną Juliusza 
Słowackiego jest koloru ctefti- 
no - niebieskiego.

Znaczki wszystkich wartości 
są perferowane.

Członkowie Związku Holowników
o Wolność i Dem okrację

bojownikami o socjalizm
We Wrocławiu obradował 

pierwszy Wojewódzki Statu­
towy Zjazd Związku Bojow­
ników o Wolność i Demokra­
cję. Świątecznie udekorowaną 
salę Klubu Oficerskiego wy­
pełnili po brzegi cywile, woj 
skowi, górnicy, księża.

Otwarcia zjazdu dokonał 
sekretarz tymczasowego Za­
rządu Wojewódzkiego Związ­
ku ob. Krzesiński.

Referat ideologiczny wygło­
sił przedstawiciel Zarządu 
Głównego Związku — płk. 
Bełczewski. Omawiając zada­
nia Związku Bojowników
płk. Bełczewski . powiedział,
że na pierwszym planie stoi 
walka o czystość szeregów, z 
jednoczesnym wciąganiem 
•wszystkich bojowników i by­
łych więźniów politycznych
do Związku. Dewiza organi­
zacji jest: „Każdy członek
Związku to człowiek walczą­
cy o socjalizm".

Ob. Krzesiński zdał spra­
wozdanie z dotychczasowej 
działalności Związku liczące­
go na terenie województwa 
— 35.239 członków. W pracy 
organizacyjnej prowadzi Wał­
brzych, Lwówek, Jelenia Gó­
ra i Wrocław.

W ożywionej dyskusji bra­
ło udział przeszło 20-tu mów 
ców. Padały słowa radości i 
dumy z posiadania tak bo­
haterskiego sprzymierzeńca 
jakim jest Związek Radziecki 
i z powrotu do Woiska Pol­
skiego jednego z najlepszych 
dowódców Związku Radziec­
kiego, bohaterskiego syna poi 
skiej klasy robotniczej — 
Marszałka Rokossowskiego.

Ksiądz Zalewski podzielił 
Się wrażeniami z Kongresu 
Połączeniowego i pobytu u 
Prezydenta Bieruta. „Wycho­
dzimy z ludu — powiedział 
ksiądz Zalewski — jesteśmy 
synami ludu i tego ludu ni­
gdy nie odstąpimy. Potępia­
my wszelką akcję zagrażają­
cą naszym granicom na (pdrze 
i Nysie i cieszymy się z utwo 
rżenia demokratycznej repu­
bliki Niemiec.

Dyskusję podsumował pik. 
Orłowski. Następnie jednogło­
śnie wybrano władze woje­
wódzkie Związku

Prezes — pik. Roman Or­
łowski, wiceprezes — Zyg-

munt Surowiec, sekretarz —■ 
Dominik Krzesiński. sek. — 
Jerzy Mińkowski, zast. sek. 
— Marian Krawczyński.

Zjazd wysłał list do Gene­
ralissimusa Stalina oraz de­
pesze do Prezydenta Bieruta, 
premiera Cyrankiewicza, Mar 
szałka Rokossowskiego, gen. 
Witolda - Jóźwiaka i do 
FIAPP.

Rezolucja Zjazdu stwierdza 
że członkowie Związku, świa 
doml stojących przed nimi 
zadań mobilizować będą do 
ofiarnej pracy zawodowej, do 
walki o przedterminowe wy­
konanie planów produkcyj­
nych i do aktywnej walki o 
pokój. Zjazd postanawia 
wzmóc ideologiczna i polityćz 
no - wychowawcza pracę 
wśród członków, krzewić u- 
czucia przyjaźni do Związku 
Radzieckiego, umacniać̂  mię­
dzynarodową solidarność mas 
pracujących' i dołożyć wszel­
kich starań, aby Związek Bo 
jowników wniósł należyty 
wkład w budowę socjalizmu 
w Polsce. (Jur)

Dalszy ciąg procesu w  Sofii

Bandy dywersantów
wysyłał Tiło do Bułgarii

(Dokończenie ze str. 1-ej) 
Świadek Darina Stołkowa, 

obywatelka jugosłowiańska, 
zeznaje że po wojnie otrzy­
mała pracę w drugim rejo­
nowym komitecie sofijskim 
Bułgarskiej Partii Komuni­
stycznej. Znajdowała się ona 
na usługach wywiadu jugo­
słowiańskiego i przekazywała 
współpracownikowi ambasa­
dy jugosłowiańskiej w Sofii, 
Miłatowiczowi, informacje o 
Komitecie Centralnym Buł­
garskiej Partii Komunistycz­
nej, o komitecie miejskim 
BPK i o rejonowych komite­
tach BPK.

W czerwcu 1949 roku Miła- 
towicz wezwał świadka Słoi­
kową i zakomunikował jej, 
że ma natychmiast wyjechać 
do Jugosławii.

Stoikowa nie zdołała jed­
nak uciec do Jugosławii, po­
nieważ została aresztowana 
przez bułgarskie władze bez­
pieczeństwa.

KULISY „PROCESU 62“ 
ODSŁANIA MŁADENOW 
Świadek Nedialczo Gan- 

cz>wski, który od roku 1947 
pracował w Radzie Mini­
strów, zeznał, że Kostowowi 
— szczególnie często składał

wizyty ambasador Jugosławii 
w Sofii. Cicmil.

Z -kolei sąd przesłuchał 
świadka Ignata Mładenowa, 
który w okresie włady mo­
narcho - faszystowskiej był 
prezesem sądu Polowego w 
Sofii i w roku 1942 prowadził 
proces przeciwko członkom 
nielegalnego Komitetu Cen­
tralnego Bułgarskiej Partii 
Robotniczej (komunistów). 
Sprawa ta otrzymała nazwę 
„Procesu 62“.

Przewodniczący sądu: W ja 
kim charakterze brał pan u- 
dział w tym' procesie?

Świadek Ignat Mladenow: 
W charakterze przewodniczą­
cego sądu polowego w Sofii.

Prze w. sądu: Jakie były o- 
gólne wytyczne, których prze 
strzegaliście z polecenia rzą­
du podczas rozpatrywania te­
go rodzaju spraw?

Świadek: Istniały instruk­
cje, by rozpatrywać takie 
sprawy niezwłocznie, szybko

Przew. sądu: Czy otrzymał 
pan jakieś specjalne instruk­
cje odnośnie działaczy partii 
komunistycznej?

Świadek: Instrukcje takie
istniały: sprowadzały się one 
do tego, by wobec głównych

SZMERY ODRY
Wejście do PDT

PDT panuje bardzo Miel- 

pływa dziennie przez ten

Możną by temu zara-

na pewno usunęłoby za­
tory, Które przed święta­
mi będą zwiększać się z

Fryzjernia 
na dworcu

W dni świąteczne fry- 
zjemia na wrocławskim
się niebywałą r̂̂ ćwencją. 
Po kiłkudziesięciu męź-

tecznej ilości krzeseł i

trzeba czekać u; pozycji 
stojącej. Poza tym usta­
wicznie między klientami 
wybuchają scysje co do 
kolejności w korzystaniu 
z usług fryzjerskich. Naj 
lepiej byłoby wydawać 
przy wejściu do fryzjerni
wówczas nie dochodziło 
by do starć słownych 
między osobami, które 
pragną się ogolić.

brzymiego ruchu ograni-
fryzjerskich. Mężczyźni, 
którzy w niedzielę strzy­
gą się, masują sobie elek 
trycznie twarz, przepro­
wadzają trwałą ondulację 
wąsików i brody, czernią

kają dziesiątki osób śpie­
szących się na pociąg. 
Bardziej drobiazgowe za-

odłożyć na dni powszed-

Ponawiamy też nasz a- 
pel, aby zakłady fryzjer­
skie w mieście były o-

twierane w niedziele 
przed południem.

Smutne piątki
W dni piątkowe orkie­

stry we wszystkich, loka­
lach wrocławskich mają 
dzień wolny. Są to więc 
piątki „bezmuzyczne". 
Czy nie można by zrefor 
mować tego systemu? O- 
czywiście trzeba zacho-
członków orkiestry. Jed­
nakże poszczególne gospo 
dy powinny wyznaczać

ma być specjalnie ponury

„Wyrafinowana"
publiczność

W ubiegłą niedzielę kie

teatralnych Państwowych 
Teatrów Dramatycznych 
we Wrocłaiuiu wysłało 
zespół z „Artosem,, eki­
pę artystyczną na występ 
do miejscowości podwro-

Artyścl jechali z pewną

tremą. Wprawdzie wie

„słodka publicznośćlecz 
obawiali się, że będzie 

^byt „wyrafinowana".
NW Klecinie bowiem
czynna jest znana rafine-

Gdy arlyści jeżdżą... 
karawanem

F̂elietonista „Gazety Ho

konał w Świdnicy cieka­
wego odkrycia. Oto pod­
patrzył, że artyści miej. 
scowego teatru, którego 
sławi; ugruntowała trzylet 
nia dyrekcja Wiktora Bie

na swe występy poza mia

A więc artyści świdnic­
cy rozbijają się karawa­
nem po okolicy. Mimo
występy ich cieszą się 
zawsze wielkim powadze

przywódców zastosować naj­
surowszy i najcięższy wymiar

Przew. sądu: Czy przypomi 
na pan sobie wybitniejszych 
oskarżonych w tym procesie?

Świadek: Georgii Minczew, 
Antor Iwanow, Romanow, 
Bogdanow, Wapcarow, Traj- 
czo Kostow, Masłarow i inni, 
których nazwisk nie mogę so 
bie teraz przypomnieć.

Przew. sądu: Czy pamięta
pan, jaki zapadł wówczas wy

TRAJCZO KOSTOW — 
PUPILKIEM CARA BORYSA

Świadek: W czasie „Proce­
su 62“ przybył do sądu mini 
ster spraw wojskowych gen. 
Michów. Wezwał mnie do sie 
bie i zażądał, bym poinformo 
wał go o stanie procesu.

Następnie gen. Michów po­
prosił o wymienienie nazwisk 
oskarżonych i podanie, jakie 
wyroki oni otrzymają. Wy­
mieniłem szereg nazwisk m. 
in. Trajczo Kostowa, dodając 
przy tym, że 8 — 9 oskarżo­
nym grozi kara śmierci. Wów 
czas gen. Michów powiedział, 
abym postarał sie znaleźć o- 
koliczności łagodzące odnoś­
nie Trajczo Kostowa i abym 
wpłynął na innych członków 
sądu w tym kierunku, aby 
Trajczo Kostow nie znalazł 
się wśród osób skazanych na

„Takie jest życzenie władz 
zwierzchnicB" — powiedział 
gen. Michów. Wówczas zrozu 
miałem, że jest to życzenie 
cara Borysa, gdyż gen. Mi­
chów pod słowem „władze 
zwierzchnie" zawsze miał na 
myśli cara.

Świadek Mikoła Czauszew 
zeznał, że przebywał w jed­
nej celi z Trajczo Kostowem, 
gdy w roku 1942 aresztowany 
został przez policje bułgar­
ską. Byłem wówczas bardzo 
zdziwiony — powiedział świa 
dek — że Kostow otrzymy­
wał znacznie lepsze jedzenie, 
aniżeli pozostali więźniowie. 
Trajczo Kostow otrzymywał 
również dzienniki i czaso­
pisma.

DZIAŁALNOŚĆ 
SABOTAŻOWA 

SZAJKI ZDRAJCÓW
Z kolei sąd przeszedł do prze 

słuchiwania świadka Jordana 
Katrandijewa, który w roku 
1943 był członkiem Komitetu 
Centralnego Bułgarskiej Par­
tii Robotniczej (komunistów). 

Jesienią 1943 r. — oświad- I

czyi świadek — do KC Partił 
nadszedł list od Trajczo Ko-, 
stówa, który w tym czasie 
znajdował sie w więzieniu 
pleweńskim. W liście tym Ko 
stow wypowiedział się prze­
ciwko zbrojnej walce i ru-< 
chowi partyzanckiemu. Ozną-» 
czało to, iż był on przeciwny 
walce z okupantami niemiec­
kimi i żandarmeria bułgar*

Kostow tłumaczył swą ka- 
pitulancką postawę obawą 
przed terrorem ze strony oku. 
pantów niemieckich i żandar

Świadek Iwan Kałuszew, b. 
dyrektor państwowego przed-i 
siębiorstwa spedycyjnego po­
dał szczegóły dotyczące szpie 
gowskiej działalności oskar- . 
żonego Tutewa na rzecz wy» 
wiadu brytyjskiego oraz jego 
szkodnictwo na odcinku tran* 
portu. Kałuszew współpraco- 

.wał z Tutewem i od 1935 r. 
do 1944 roku przekazywał 
Tutęwowi poufne informacje 
gospodarcze. Za informaaje te 
świadek otrzymywał wyna­
grodzenie pieniężne.

Po wyzwoleniu Bułgarii za 
równo osk. Tutew jak i świa­
dek Kałuszew wślizgnęli sifl 
na kierownicze stanowiska.

Tutew opowiadał świadkom 
wi, że w łonie Bułgarskiej 
Partii Komunistycznej istnie­
je opozycja, na której czele 
stoi Trajczo Kostow. Opozy­
cja ta postawiła sobie m. in. 
zadanie sabotowania gospo­
darczej polityki Partii i rzą­
du.

„Tutew — zeznaje świadek 
— zwerbował mnie do dywej 
syjnej i zdradzieckiej działał 
ności. Wykonując jego zleceń 
nia, powodowałem „zakorko­
wanie" w ruchu kolejowym ł 
sabotowałem transporty ma  ̂
teriałów budowlanych z el 
Związku Radzieckiego". 
Biiiliiliiiiiiliiiiiiiiiii .

P o r a d n ik  
» Przyjaciółki« 

KALENDARZ 
na rok  1950

niezbędny w każdym domU| 
każdą kobietę zainteresuje, 
każdej kobiecie doradzi,
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Słowo Sportow e
Z Wrocławia iyiko Kospsiczah
zw yciężył w „turnieju lubelskim ”

Owa nowe rekordy Okręgu na basenie wrocławskimjuiązHiiiiiec” zwscięzca irojui Mdłego
AZS zadowolił się drugim * miejscem
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Dobre rezerwy »Ogniwa«
rem isują z Kolejarzem  S:8
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Łtkuai rkońcu °serz00nu.Iła P°'

W wadze muszej: Kalinowski 
wypunktował Szczurka, w kogu-

ski nie’ został dopuszczony przez

ciwnika. (K. B.)Związkowiec rew elac ją

^GŁOSZENIA DROBNE

Walne zgromadzenia zw. sportowych

MMm Łepiia—ZiMsim Ghoinaui 1:3
którzy wystąpili w osłabionym 
składzie bez Hohola. Zdobywcami

« = ^ . licznie
P i ^ ^ obikzająldo

Liga koszykowa
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Szczerzą

Basen 
czy łazienka?

' Niedawno poruszono na la­
mach „Słowa" sprawę szer­
szego wykorzystywania base­
nu kąpielowego w Miejskim 
Zakładzie Kąpielowym. W 
związku z tym otrzymaliśmy 
kilkanaście listów, które po­
twierdzają nasze stanowisko. 
Kilku naszych Czytelników 
zwraca ponadto uwagą na 
inne momenty, których pi­
sząc o basenie nie poruszyliś-

„Obawiam się — pisze je­
den i  Czytelników, — że pro 
pagowanie szerszego korzy­
stania z basenu uniemożliwi 
w ogóle amatorom pływania 
bhodzenie na basen. Więk­
szość kąpiących się uważa, że 
basen jest po to, by się w 
nim wykąpać i obmyć. Nie 
rozumie, że wchodząc do ba-, 
śenu, należy wpierw skorzy­
stać z tuszów, że fc:e należy 
wchodzić do wody namydlo-

Inny Czytelnik uskarża się, 
te nie tylko w basenie, ale i 
w łaźni, czy w tuszach pu­
bliczność nie przestrzega prze 
pisów. Uwagi przyjmowane 
są zazwyczaj kpirktmi, a nic 
Hczna służba nie może inter­
weniować we wszystkich wy 
padkacli.

Uwagi te są zupełnie słusz­
ne. Sam stwierdziłem, że 
nasza publiczność nie zaw­
sze rozumie, iż łaźnia 
miejska czy basen ką­
pielowy nie jest łazienką do­
mową, w której każdy może 
robić co mu się żywnie po­
doba. Dla korzystającego i  
basenu nie jest obojętne, czy 
przed nim kąpało sie 50 bru­
dasów. Wprawdzie kierownic­
two dokłada starań, aby wo­
da w basenie była jak naj­
czystsza, ale ze względu na 
szczupły personel nie może 
kontrolować wszystkich czy 
przestrzegają przepisów. Dla­
tego też korzystający z ką­
pieli powinni kontrolować się 
wzajemnie.

Na zakończenie jedna uwa­
ga: W zakładach, w kilkuna­
stu miejscach są higienicznie 
urządzone ustępy. Kąpiący się 
powinni o tym drobnym szcze 
góle pamiętać.

TUWICZ

W obron ie  ludzi pracujących

Kontrolerzy społeczni czuwają
nad  przestrzeganiem cennika w sklepach

Opierając się na . rozporzą­
dzeniu Ra<Iy Państwa, z po- , 
cząikietn r. ub. 'MRN.' powoła­
ła do życia • Społeczną- Komi­
sję '.Kontroli■■ C«n» której za­
daniem.. jest ściganie takich 
przestępstw, jak pobieranie 
nadmiernie wysokich cen, nie 
ujawnianie cennika, odmawia 
nie sprzedaży towaru itp.

Społeczna Komisja Kontro­
li Cen przy MRN we Wrocła 
wiu może poszczycić się tym, 
że działalność jej niejedno­
krotnie przyczyniła się do za­
hamowania spekulacji, zwłasz 
cza artykułami pierwszej po­
trzeby. W komisji pracują 
kontrolerzy społeczni, którzy 
delegowani są do tych prac 
przez związki zawodowe. W 
roku bieżącym w pracach kon 
trolnych brało udział 1368 o- 
sób, w większości przedsta­
wicieli robotników. Przy po­
mocy kontrolerów społecz­
nych, przeprowadzono kontro­
lę 1355 punktów sprzedaży i 
przedsiębiorstw usługowych — 
wszystkich trzech sektorów. 
Najwięcej, bo 596 kontroli 
przeprowadzono w- branży spo 
żywczej, a 400 w usługowej.

Rezultatem przeprowadzo­
nej akcji było spisanie 698 
protokołów karnych za prze­
stępstwa, należące do kompe­
tencji Społ. Komisji Kontroli 
Cen oraz 340 protokołów, któ 
re zostały przekazane delega­
turze Komisji Specjalnej.

Ostatnio kontrolerzy spo­
łeczni kierują specjalną uwa­
gę na handel uspołeczniony,

zwłaszcza w zakresie maso­
wego wyżywienia. •
• Zaznaczyć należy, że kon­
trolerzy społeczni są prze- 
•szkalani na specjalnych kur­
sach. Nie ograniczają się oni 
do wyżej wspomnianej kontro 
li, ale biorą również żywy u- 
dział w zwalczaniu spekulan­
tów, wykupujących towary de

.fieytowe w domach towaro-

Obecnie, w związku z okre­
sem zakupów zimowych i świą 
tecznych, Komisja przygoto­
wała specjalną akcję kontrol­
ną, prowadząc równocześnie 
na szeroką skalę akcję .uświa­
damiający wśród społeczeń­
stwa. Przeprowadzono już

kontrolę liczftych punktów 
sprzedaży, zaopatrujących 

ludność w węgiel, ziemniaki 
oraz artykuły świąteczne. Zor 
ganizowano ponadto specjal­
ną sieć: kontrolerów społecz­
nych, ■ współpracujących bez­
pośrednio z Komitetami Blo­
kowymi i kołami ZMP. (—)

Znakom ita pom oc w nauczaniu

Filmy naukowo-oświaiowe 
w szkołach podstawowych

Teatry
PAŃSTWOWA OPERA, ul. Swid- 

21 loka 23, godz. 15 „Halka" 
(Przedst, zamknięte dla młodzią-

TEATR WIELKI, ul. Świdnicka 23, 
godz. 19 — „Moskiewski charalc-

TEATft .KAMERALNY, ul. Swid-

TEATR MŁODEGO WIDZA, ulic* 
Rzeźnicza 12, godz. 17 — „Paa

NOTATNIK WROCŁAWSKI

PRZEDSIĘE. REMONTO WO-MONTAZOWE
PRZEMYSŁU LEKKIEGO

poszukuje
dla swego Oddziału w Paczkowi; na dibrych warunkach: 
1 KIEROWNIKA ODDZIAŁU —  inżynier lub technik 

mechanik wzgl. elektrotechnik,
5 NAWIJACZY do silników elektryc; -   - to­

rów,
10 ELEKTROMONTERÓW,
5 Ślu s a r zy  k o n st r u k c yjn yc h ,
1 KSIĘGOWEGO BILANS ISTĘ, obeznanego z księgo­

wością przemysłową.

‘Mieszkanie zapewnione.
Oferty kierować do: Przedsięb. Remontowo-Monta- 

żowego Przem. Lekkiego — Katowice, ul. 1 Maja 123.
K-4928

Wszystkie wrocławskie szko 
ły podstawowe objęte są pla­
nową akcją rozpowszechniania 
filmów naukowych i oświato­
wych. Film stał się w nich jed 
nym z czynników nauczania, 
ilustratorem lekcji. Wielki wy 
bór filmów pozwala na dosto­
sowanie ich dla każdej klasy, 
do każdego przedmiotu.

Tematyka wyświetlanych fil 
mów jest synchronizowana z 
materiałem, przerabianym w 
szkołach. Dzięki zdobytym do­
świadczeniom, wprowadzono za 
sadę, -że film naukowy w szko­
le może być wykorzystany tyl­
ko na lekcji, jako jej uzupeł­
nienie i pomoc w utrwaleniu 
przez uczniów przerobionego

Dyskusja czytelników  
I redak to rów  „W olności6*

Konferencja czytelników 
„Wolności" z przedstawiciela­
mi kolegium redakcyjnego, ja 
ka odbyła się w niedzielę w 
klubie TPPR, zgromadziła o- 
bok czytelników — również 
licznych aktywistów TPPR i 
korespondentów „Gazety Ro­
botniczej". Po k:*»tkim zaga­
jeniu i powołaniu prezydium, 
w którym zasiedli czołowi 
działacze Towarzystwa, czło­
nek redakcji „Wolności" red. 
Piotrowski w dłuższym refe­
racie naszkicował dzieje ga­
zety. od r. 1944 do ostatnich 
czasów. W ciągu tych lat ga­
zeta była stale wyrazicielką 
przyjacielskich uczuć, jakie 
narody radzieckie żywią dla 
Polski.

Dziękując czytelnikom za 
nadsyłane do redakcji listy i 
za współpracę, red. Piotrow­
ski zaapelował do zebranych, 
aby w dyskusji wypowiedzieli

swoje życzenia pod adresem 
redakcji.

W ożywionej dyskusji licz­
ni czytelnicy, rekrutujący się 
spośród robotników wrocław­
skich, podkreślali, że swoje 
osiągnięcia a nieraz i pomy­
sły racjonalizatorskie za­
wdzięczają lekturze tej gaze­
ty, która tak wyczerpująco 
pisze o pracy robotników ra­
dzieckich.

Przedstawiciel chłopów wy­
sunął postulat pod adresem 
redakcji, aby jeszcze więcej 
pisała o osiągnięciach chło­
pów radzieckich oraz stwier­
dził, że „Wolność" cieszy się 
wielką poczytnością na wsi.

Red. nacz. „Gazety Robot­
niczej" ob. Tarłowska podkre 
śliła, że z materiałów, jakie 
zamieszczane są w „Wolno­
ści", korzystają nie raz redak 
cje innych pism. (Cen)

Artyści ieairów wrocławskich
u j  M u c i n & b o r z . e

W wielkiej akcji kultural­
nej. prowadzonej urzez „Ar- 
tos“ i Kierownictwo Wystę­
pów Pozateatralnych Wroc­
ławskich Teatrów Dramatycz 
nych — ekipa złożona z ar­
tystów PTD, Opery i baletu 
odwiedziła podwrocławską 
miejscowość Muchobór.

W przyszłości Muchobór 
stanie się jedną z podmiej­
skich dzielnic Wrocławia. 
Dziś jest to osada robotnicza, 
posiadająca niestety jeszcze 
wiele braków w zakresie u- 
sług komunalnych. Osada 
musi być lepiej powiązana 
komunikacyjnie z miastem, 
musi otrzymać bruki, chodni­
ki. oświetlenie uliczne, żyw­
sze życie kulturalne. Mieszka 
tu wiele tysięcy kolejarzy 
węzła wrocławskiego, robotni 
ków Pafawagu i Fabryki U- 
rządzeń Mechanicznych.

Salę Domu Kultury w Mu- 
choborze wypełniła po brzegi 
publiczność. W przedsionku 
tłumnie otoczono stoi- 

■ sko „Słowa Polskiego", kupu­
jąc gazety i czasopisma oraz 
zgłaszając prenumeratę.

Bardzo urozmaicony i bo­
gaty program poprowadził 
jako konferansjer Stanisław 
Zaczyk. Umiał on od pierw­
szej chwili nawiązać serdecz­
ny kontakt z rozbawioną pu­
blicznością, która gorąco o- 
klaskiwała jego dowcipne za­
powiedzi. Olbrzymie powodze 
nie mieli śpiewacy Opery — 
Łosakiewicz, Pelczar, Saniew 
ski i Wolak, którzy musieli 
kilkakrotnie bisować. Huczne 
oklaski zbierał duet Pelczar— 
Wolak za „Noc na redzie", a 
Saniewski za kapitalne wy­
konanie radzieckich pieśni 
partyzanckich. Balet reprezen 
towali w dwu tańcach o cha 
rakterze komicznym Henryka 
Stankiewiczówna, Józef Ma­
tuszewski i Tomaszewski. Z 
recytacjami wystąpiły art. 
dram. Nowicźówna i Jakow- 
ska. Doskonała interpretacja 
■wierszy zasługiwała na uzna-

Poza częścią artystyczną, 
red. Zbigniew Grotowski mó­
wił o znaczeniu prasy na Zie 
miach Odzyskanych oraz roli 
„Słowa Polskiego".

materiału. Zerwano z tzw. se­
ansami dla młodzieży, w czasie 
których bez żadnego tłumacze 
nia i objaśnienia wyświetlano 
po kolei szereg filmów, nie 
raz niezrozumiałych dla mło-

Nic też dziwnego; że nau­
czycielstwo szkół podstawo­
wych należycie docenia zna­
czenie roli filmu i jest wiel­
kim entuzjastą jego rozwoju. 
Szczególnie szkoły Nr 35 i 36 
potrafią wzorowo wykorzystać 
filmy naukęwe.

Wiele problemów, dotyczą­
cych zagadnień filmu szkolne­
go, . omówiono na wspólnych 
konferencjach nauczycieli z kie 
rownictwem Okręgowego O- 
środka Rozpowszechniania Fil 
mów Oświatowych. Na jego 
czele stoi dyr. Misiąkowski, a 
referentem pedagogicznym 
jest nauczyciel szkoły podsta­
wowej ob. Chojnackie Rozwój 
Ośrodka charakteryzują cyfry. 
Gdy w ubiegłym roku było w 
nim zatrudnionych tylko 14 
pracowników, to obecnie jest 
ich 66. W roku 1948 było ty_l- 
ko 8 ekip demonstratorów fil­
mowych (na całe wojewódz­
two), w grudniu 1949 roku 
jest już 54 ekipy.

We Wrocławiu pracują trzy 
ekipy, obsługujące szkoły pod­
stawowe i 2 szkoły ogólno­
kształcące. W ciągu miesiąca 
obsłużą one wszystkie zakład- 
dy naukowe. Ostatnio objęto 
akcją szkoły zawodowe przy 
Pafawagu, Państwowych Za­
kładach Lotniczych na Psim Po 
lu, Gimnazjum Mechaniczne w 
Brudzi, szkołę w Fabryce Wo 
domierzy i in.

Również w świetlicach zakła 
dów pracy wyświetla się filmy 
popularno - naukowe, jednak 
na tym polu jest jeszcze wie­
le do zrobienia. Niektóre za­
kłady pracy, jak nf). wrocław­
ski PDT — nie doceniają zna­
czenia filmu jako środka wy­
chowania i rozrywki. A prze­
cież film — to bardzo prze­
konywujący środek nauczania.

ZJEDNOCZENIE ENERGETYCZNE 
OKRĘGU GÓRNOŚLĄSKIEGO 

Przedsiębiorstwo Państwowe Wyodrębnione 
KATOWICE, ul. Rewolucji Październikowej 9

"Przifjmia natijchm iaii:

inżynierów i techników 
budowlanych

Płace wg. umowy zbiorowej dla budownictwa.
Dla pożarniejscowych mieszkania zapewnione.
Zgłoszenia wraz z podaniami i życiorysami, odpisami 
świadectw oraz referencjami, przyjmuje Wydział Perso­
nalny Zjednoczenia Energetycznego Okrągu Górnośląskie­
go, Katowice, Rewolucji Październikowej 9.

K-4927

91uzea
MUZEUM HISTORYCZNE — Sta-

MUZEUM PAŃSTWOWE — Pla# 
Wojewódzki.

W y sta w y
„Mickiewicz — Puszkin" — Mu- 

zeum Państwowe. Otwarta godz, 
10—18.

„Polska Książka Dziecięca" -i 
Ossolineum, ul. Szewska 37. *-i 
otwarta godz. 9—16. 

R epertu ar kiu
„SLĄSK", ul. Gen. Świerczew­
skiego 61 -  „Rudzielec" (franc.fc 
godz. 16, 18 i 20.

„SCALA" ul. Mikołaja 37̂ — „Aria

„WARSZAWA", ul. Fredry 16 -* 
„Ali Baba 1 M rozbójników" 

„POLONIA", ul. 2eromskiego 53, 
„Pieśń tajgi" (radz.), godz. 16, 
18,15 1 20,30.

„PIONIER", ul. Stalina 71, —
„Stalowe serca" (polsk.), godz, 
15 i 17. Aktualności codz. godz,

TĘCZA", ul. Kościuszki 177 -* 
„Jasna droga" (radz.). godz. 16,

„FAMA"' -  Psie Pole, B. Krzywo­
ustego 286 — „Cygański tabor" 
(radz.), w czwartki, piątki, aoM

N orne dyżury ap tek
Pod „Zgodą", Witosa 47 
' „ „Ztotym Jeleniem", Rynek M

,4-ma Wieżami", Damrota 1 
DYŻURY POGOTOWIA CHIRUR. 

GICZNEGO — dziś w Szpit. W0, 
jewódzklm. Filia nr 1 — ulic4 
Poniatowskiego 2 (t*l. 34-58*.

Dzień studenta
KIEROWNIK KLUBU 

URZĘDUJE CODZIENNIE 
K'erownik kulturalno - oświato-* 

wy Kiubu Studenta urzęduje wt
Klubie codziennie: we wtorKi i 
piątki w godz. od 18-teJ do 19-tej. 
w p̂ozostałe dni tygodnia — od

JESZCZE „BASBUSKA"^

Naukowe Geologów urządziło w

połączone z wy^Mctlan iem̂  krótko

UWAGA, PRAWNICY 1 
przypominamy, że zgłoszenia do

Je!™ę* w Kole Naukowym Prawni 
ków do 13 bm. Turniej odbędzie

UD \N Y KONCERT

łâ owsktej*zorganfzowan^dla stu 
dentów wrocławskich w auli Poll 
techniki, zgromadził tłumy mło­
dzieży akademickiej. Szczególnie

kę z „Narodnego Divadla" w Pra 
dze Emilię Zachardową 1 artystę 
Opery Poznańskiej Prządę. W kon 
cercie wzięli również udział arty-

śpiewali Halina Halska 1 Włady­
sław Szeptycki. Akompaniował

P Koncerty tak> ńaleiało by urz* 
dzać częściej.

SFmlerć pod Iramwalem
Na ul. Olszewskiego w pobliżu 

dący do zajezdni elektrowóz linii

tramwajów podnieśli wagon i wy

dobyli przejechanego w stanie be* 
nadziejnym.
Lekarz Pogotowia Ratunkowego 

przewiózł ofiarę wypadku do szpi« 
tala Betezda. Po stwierdzeniu zgo 
nu, zwłoki złożono w kostnicy szpi

GIMNAZJUM PRZEMYSŁOWE W ŻAROWIE 
koło Świdnicy

POSZUKUJE:
1) ABSOLWENTÓW 7 kl. szkoły powszechnej do 1 klasy

chemicznej i do 1 kl. stolarsko - modelarskiej. Bez­
płatne pomieszczenie i wyżywienie w internacie zapew-

2) NAUCZYCIELA WYCHOWAWCĘ do internatu mę­
skiego.

3) NAUCZYCIELA do języka polskiego, matematyki, ge­
ografii i historii.
Mieszkania zapewnione K-4920

CENTRALA HANDLOWA MATERIAŁÓW BUDOWLANYCH 
Państwowe Przedsiębiorstwo Wyodrębnione 

Ekspozytura Rejonowa we Wrocławiu
podaje do wiadomości, że na czas remanentów od 27 do 
31 grudnia 1949 włącznie zamyka się sprzedaż i wyda­
wanie materiałów budowlanych w Składnicy Nr 130 we 
Wrocławiu, ul. Tęczowa 83 i w Składnicy Nr 131 w Je­
leniej Górze, ul. Flisaków 12.

Odbiorcy proszeni są o zaopatrzenie się w materiały 
budowlane oraz odebranie materiałów zakupionych, a 
nie pobranych z magazynu do dnia 24-go grudnia b. r. 
godz. 12-ta włącznie.

________ K-4901
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©  PRZYBYŁA ZE SZCZECINA

pa monterów Dyr. Poczt i Tele­
grafów, by zapoznać się z wynika

wrocławska i szczecińska — współ 
zawodniczą w budowie central] te 
lefonicznych w tych miastach. Go

serdecznie przez kolegów i obecni 
byli na przedstawieniu w Operze

o  PORZĄDEK DZIENNY ple-

odbędzie się* dn. 15 bm., przewi­
duje m. in. nadanie odznaczeń o- 
sobom zasłużonym w pracy spo-

O UROCZYSTE OTWARCIE 
świetlicy w Państwowej Olejarni 
•we Wrocławiu odbyło się w dniu 
Wczorajszym. Świetlica wyposażo

urządzanie imprez artystycznych 
•w* szerszym zakresie.

^  PIERWSZE DWA SYGNAŁY 
pożarnicze ustawiono w śródmie­
ściu, a mianowicie przy zbiegu 
ulic Poniatowskiego i Prusa oraz 
na Placu Engelsa. Są to szafki

Ci WSZYSTKICH LOKATO-

grozi zawaleniem, przy czym jed 
na ściana jak wiadomo, już ru­
nęła, grzebiąc 4 osoby.
^  ZAPOWIEDZIANA przez nas 

ficznych w PDT — jak się oka-

nej ustala dyrekcja PDT.
MIESIĘCZNA KARTA tram-

Llckiewicz jest do odebrania w 
redakcji Słowa Polskiego.

ELEKTROWNIA MIEJSKA 
Już dość dawno pobrała od miesz 
kańców Oporowa opłaty na urzą 
dzenie oświetlenia ulic, ale dotych 
czas zaledwie kilka ulic jest oświe

PO RAZ PIERWSZY w hi­
storii Uniwersytetu Wrocławskie­
go wyjechała wczoraj ekipa stoma

była wyposażona we wszystkie na 
rzędzia dentystyczne i dokonała

Tmggficzne zdefzenie
ktej <szô e,Cynawprost cukrowi 

irterzył się z nieoświetlonym pa-

d>o szpitala Bonifratrów. Są t̂o:

i có r ka°" Hefenâ  8 o raz Ż<Ka zimSz 
Czarniecki — wszyscy rolnicy ze 
wsi Wierzbie w gm. Gniechowice,

Wkrótce po przewiezieniu do

mierz Czarniecki zmarli wskutek 
ogólnego potłuczenia i pęknięcia 
podstawy czaszki.

dochodzenia wynika, że powożący 
Suchecki nie oświetlił wozu, po­
nieważ jak się tłumaczył, świecił


